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P Ik wnik ałuszews ini lersl a skarbu 
Kom.te. dOl'adt:zg rzg mlnll.erlt ie skarb pod przew dnittwelD 

b. minilua tzetbowitza' . 
Dziś lub jutro ukaie sie o ezwa Dro ra a nowego rząd 

łnt. .JĘDRZEJA MORA-l rownlkiem 
bu. 

ministerstwa Ikar- ' 
CZEWSKIEGO mlnlstr",m 
robót publicmych, \ Sprawa utworzenia przy mi­

n1stel'8twle skarbu specjalnego 
komitetu doradczego, wysunię­

ta w ubiegłą sobotę późnym 

wi~rem, podobno jako rGWl 
tat rozmów p. Bartla & dorad-

p. ALEKSANDRA PRYSTO­
BA - ministrem praey i opIeki 
społecmej, I 
I dr. WITOLDA STANtEWI­
CZA - ministrem reform rol-
n,..el4 I 

I int. IGNACEGO BOERNERA 
-= mln trem poczt t łeleglf- ' 

\ 
al finansąwym p. Dewey'em,- I 
nie została dotyehczas zała- ' 

twiona, ponłeważ nie ustalono I 
do~c ładu tego komłt .. 
tu, a przedewszystklem sprawy 
jego przewodnictwa. Podobno 
wysunięty został projekt. aby 
na czele tej rady stanął b. mini 

łów, orp powierzam 

KIEROWNICTWO MINISTER­
STW A SKARBU IGNACEMU 

Premjer p. Świtał ski 

l\1A TUSZEWSKEMU, 
nadzwyczajnemu i ministrowi 
pelnomoenemu Iłzeezypospolite.' I 

Min. spraw wojsk. 

stel' Gabrjel Czeehowlez. 

Nie została także dotyehezas 
załatwlona sprawa powołania 

Min. spraw wew. 
generał tSkładkO'lDski WARSZAWA, 14 IV. (PAT),! 

Pan prezydent Rzeczypospolitej 
podpisał dzisiaj następu iący 

.akt: I 
Do pana KAZIMIERZA ŚW!-

TALSKIEGO W Warszawie. I 
łfianuję pana PREZESEM 

RADY MINISTRÓW. Równo­
ueśnłe na wniosek pana mia-
nuję: , 

P. FELICJANA SU WOJ -
SKŁADKOWSKIEGO - mini-

J1Ul1'szałek Piłsudski 

przedniego gabinetu ustąpili po 
za premjerem p. BarUem, mini 
sIeI' poczt I telegrafów pik. Mie I 
dziński, minIster pracy ł opieki 
społecznej JnrkJf'wlcz, oraz kie 

rowuik ministeł'Stwa skarbu ~'I 
GrodyńskL 

je skłlłd nowego gabinetu, p!)d~ 
nosząc Jako lZecz godną uwagi. 
że [.uy mID!sterstwie .:;hu bu 
ma b"ć utwOt.tona rada finan­

I sowa: złożona z najwybitni~J­
' szych przedstawicieli kół go-
spodarczycb, w której przćwl\d 

, nictwC! objąć ma b. minjst(~r 
' skarbu Czechowicz, pociągnię­
ty przez sejm do odpowiedzLtI­
ności przed trybunałem st~nu 
za przekrocrenia budżct0wć. 

«trem. spraw wewnętrznych, I 
p. AUGUSTA ZALESKIEGO! 

senatora - ministrem spraw 

Nowomianowanymi ministra 
mi są: płk. Boemer, płk. Pry- ~ 
stor, płk. Matuszewski oraz P., 
Stanisław Car. 
I Pułk. Matuszewski został 
' mianow. nie minis~m, a kie-

I 

I Korespond. Biura WoJffa pod 
nosi dalej jako rzecz najbflr­
dziej charakterystyczną ula nll­
wego gabinetu, że nowy pre· 
mjer dr. ŚwitaIski uchodzi za 
przedstawiciela skrajnie ant y­
parlamentarnej grupy, t. zw. 
"grupy pułkowników". Wl'a;i;I~' 
nie, jakie sprawia ta nominac ia 
potęguje się tembardzip.j przez 
wielką ilość wojskowych. flaJe. 
żących. do nowego rządu. 

zagranicznych, I 
marszałka Polski JÓZEFA 

PIŁSUDSKIEGO - ministrem l Min. rolnictwa 
wpraw wojskowych, ". Niezabg tO'lVslci I 

p. STANISLA W A CARA _ 
,,:dnistrem sprawiedllwośel, Polskiej przy królewskim na-I' 

p. HENRYKA CZERWIŃ- <łzie wc:~el'Skim. • • 
SKIEGO, podsekretarza stanu Prezydent RzeczypospoliteJ 
W mini i'erstwłe W. R. i O. P. IGNACY MOŚCICKI. 
_ młn.isłrem wyznań rellgtJ- Prezes rady ministrów 
łlyeh ł oświecenia publicznego. KA.ZDfiERZ ŚWITALSKI. 

p. KAROLA NIEZABYTOW- Warszawa, dn. 14 kwietnia 
~!{mGO - ministrem I'Olnie- 1029 •• 
tw~ Jednocześnie prezydent Rze-

inż. EUGENJUSZA KWIAT- czypospolItej podpisał odpowie 
KQWSKIEGO ministr~m dnie dokumenty nominaeyjnl' 

prumysłu i handlu, dla nowego g.ab!netn.. . . l 
iot. ALFONSA KUEIłNA - .. 

.inJstrem komnnikaejj, N alei}' złłzn~t'Z)·~. :I~ ~ po-
Min. spraw zagranicznych 

p. Zaleski 

Min. przemysłu i handlu 
p. Kwiatkorosld 

nowyeh podsekretarzy słanu I 
nominacji w gabinecie prezes:a 

rady ministrów. Skład nowego rzadu uważa 
Jak się dowladojemy, ~po- kores~onde?t Biura WoUfa za 

wiedziane jest ukazanie się W' bezposredDlą konsekwencję ar­
tykułu marszałka Piłsudskieao, 

poniedziałek lub wtorek odez- zwr6conego pr' . -_ _ ' zeCIW seJmOWI. 
wy programowe" nowego gabl- Jako koncesj~ na rzecz sfer go-
netu. spodarczych, zbliżonych do rzą 

du, podnosi korespondent po­
zostanie ministra Kwistkow­
skielW na dotychczasowem sta­
nowisku j zamianowanie b mi 
nistra skarbu przewodnicze,­

Wie ka ilość wojsko .. 
wych w rządzie 

BERLIN, 14 IV. (pAT)', -- eym rady finansowej przy mi­
Biuro Wolfa w depes~y k 're- nisterstwie skarbtL 
spomknta wa,szaw~kiego p'oda 
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w pamiętnydi lJniacll majo- mowoa akeja obniza-I Tragedja mln. Czeebowicz8 j Liczni posłowie "rządowi" rzającemi do wyrugowania si. 
wych 1926 r., gdy Warszawa by Jąu jej aotoryteL Z jednej str0lkłóry czuł potrzebę działania głośno zachęcali swoich "nie- wa "sejm" z życia polskiego: 
la przecięta okopami, a na jej ny deklamowało się o rządach zgodnie z wolą sejmu, co zosta rządowych" koleg., aby "dla dorwania się do władzy i rzą. 
ulicach ' toczyła się regulama parlamentarnych, z drugiej zaś I ło mu przez pewien kierunek urałowania honorn" gloso- dzenia bez izby. 
bitwa, na terytorjum sejmu cZYniło się wszystko, aby prze- ranujący w rządzie zakazanc; wali PR~E~IW BunżETO- Marsz. Piłsndski być może 
wkroczył oddział żołnierza Pił- konać ogół, że cialo poselskie rczygnac.ia prem.tel'a Hartlal WI, a za JakiemkoIwiek "TO- nie chcial tego' jako zwolennik 
sudskiego. to zbieranina nędznych kren-' który nie podzielając prak!yku tum nieufno~c!" do r.ządu... parlamentary~ti pragnał _ 

Stary rząd Chjeno - Piasta sie tur, kłórą toleruje się tylko z wnnych metod "wyehowywa- W ost~tme.. c~wdi ~lub coprawda swoisłemi metodami 
dział jeszcze w Belwederze, ale łaskL nla" se,imu. uznał dla siebie za .,rz~dowy roz~azał komeez wyel.~" ać sejm, ale btDta­
godziny jego były policzone. Rząd pytał się sejmu o zda· niemożliwe przykładanie t'ęki nośc alosow8ma ~RZECIW Iy siły, które paliły się, pchały; 

Wojska marszałka, wspoma- nie, ale nie czekając na odpo- do metody, .iaką będzie rządzo- BUDmTOWI i dopiero Pali- ~pieszno im było do roz~rywkl. 
~ane przez rozentuzjazmowaną wiedź:: toczył kuluarami "m8- na PGJ~ka prz~z Ila.ibli~sz~ mie- ska .interwencja temu prze- za wszelką cenę, za wszelką u-
ludnośi'. parły qaprzód. szynki . slące; I wreszcie oskarzeme 1'7.11 szkodzlla. nę! Byle ujać władzę w Sw • 

• ,Front" bojowy przesuwał się • '* • cone przez marsz. Daszyńskie Pchano sejm. aby za wszeJ rece. . 
eoraz bal'dzie.i ku kralicowi A- Rewolucję robi się zawsze go, który wskazuje palcem na ką cenę odmówił państwu • 
lei Ujazdowsklch. Oddział. któ- przy pomocy armji i wówczas pewien odłam obozn rządo "r budżetu! Co miało być po- * • • 
r;\' za.iął gmach parlamentu pol- nie istnieją żadne świętości. Mo go, kopiący dołki pod p. Bar- tern? - nie wtem! I oto następuje ostatni etap 
sJdego przy ul. WiejRkiei. miał Zna armaty umieśeić w koście- tłem i pragnący się go pozbyć Czy w ten sposób wycho- - formowanie nowego gabine­
za zadanie usławienie w ~o- Je, mona ryć okopy na cmen- za .lego Io,ialność parlamentar- wywano seim w służbie dIn tu na miejsce p. Bartla. Nikt 
dzic sejmowym karabinów ma- tauu, rozrąbując kości śplą- ną, oraz pchający do rozrn'ywkl państwa? W jakim to celu ju się .tui nie liczy z sejmem, nikt 
szynowych, skąd mógłby sku .. cyc" snem wiecznym. Ale po z se.imem, co musiałoby się za- vdzono posłów, żeby odmówili nie mówi, czy nowy rząd, gdy 
lecznic prażyć ogniem wojsko skończonej walce, należy woj- kończyć I'ozwiązani~m izbv ". państwu blJ.dietu? Pan moie stanie przed izbą otrzyma \'0. 

witosowe. "Maszynki" najwy- sko znów umieścić tam, skąd rządami hczst'jmowymi. wie o tem bardzo dobrze, ale tum zaufania. Wszystkie teki 
~odniej było toczyć przez kulu- się je wzięło, t. j. w koszarach, ... * ... czy czynnikl ~fłądowe robiły obsadzone przez ludzi, któl'ZJ 
ary. Dowódra oddziału, młody a do rządzenia powołać ln(lzi ~ Najpotężniejsze wrażenie dobrą i zbawienną dla pan gotowi S8 sprawować władzę te 
oficer lubelskiego pulku, wyr- obozu zwycięskiego, ale cywi- trzeba to obJektywnie przyzna~ siwa politykę? mi metodami, na które nie .,ga 
wany wprost ze zgiełku bojo- lów. Jest to zdrowsze i dla pali- - nczyn!ł list marsz. Daszyń- Nikłby p. Czechowicza o dzał się p. Bartel. Minister sk31 
wego, stanął przed oblicze mar- siwa i dla armji. Niestety 11 nas skiego do prem.icl'a Bartla. ,Tefil nic nie oskarżał, ~dyby pań- bu - pułkownik. Minister 
szalka sejmu p. Rataja z pyta- po przewrncle majowym byliś- to jakgd:by akt współczucia ski rząd wniósł był do selmu poezt i telegrafów - pułkow­
niem, czy pozwoli, .lako gospoa my ś~iadkamł ~zegoś zup~łJlie Idla martyrologU. prem~('ra. k!ó. ustaw~ o kredytach dodatko. n!k. Minister pracy - puł~ow­
darz tego gmacbu, na "prze- przecIwnego. Nie zdawalIśmy rą malsz~ łek sejmu Jak mogł wych za rok 1927-28. Pan tę Ulk. Gdy nadeszły o tem pIerw­
marsz" korytarzami sejmowe- sobie z tego sprawy, myślcli~-I- tak ługodził. Zacytujemy u- usławę mó~ł był przedłOŻyćlsze wieści - ut:nano te kandy­
mi. Marszałek Rataj uczynił nie my, że tak być powinno. Dopie st~,)y - faldy. które nas naibar seJmowi sto razy. I ustawy lTatury za fantastyczne. Ale 
zdecydowany ruch, dająe w ten ro Qstatuie wypadk.i na terenie tlzie.i interesuJą: teJ pan nie przedłożył! kogo się pytać?! Maszynki, jaz. 
sposób wyraz swemu niezado- sejmu i rządu odkryty przed .,Kiedy seJm znalazł się D1ae~ego? da! 
woleniu z naruszenia ekliteryto-. nami pewne smutne fakly. któ- JJrzed głosowaniem 113d bud- Pan wic: Dlaczego, i wszy-

• II: • riaJno!eL re uka~ały w wyraźnycb kontu j,etem na rok 192~-30. zjawił sey wiedzą' Dlaczego. Nie by-
- Ja się ł laIt łylko pytam !ac~ to, co było dotąd mglisle się. w Ju~luarach wysoki orzę lo to dla niko~o ła.iem~ieą. I wreszcie, gdy gabinet jd 

przez .kurtuazję - rozległ się I me?chwyłne. dntk pohłyczn.y, dyr~ktor de- MOGŁEŚ. PAN UNICE- był prawie gotów, gdy mial lU 
lllos oficera, jak krótki rozkaz • ~8w~adczeni~ odcbotlząet'~3 p~rtamcn~u. ,I za klm. al po- STWIĆ W SAMnI ZAROD- tylko do podpisu, nara~ stanę­
w pyJe bitewnym. - Chłopcy. ~lImst~a Czeehowiez~. eUUllCj!l słcW-prZY,l8Clo! swoIch. z KU NA WET MYŚL O 0- la nit'przewidziana przeszkoda, 
dalej żwawo, daw~ tu "ma- C.la poze~nalna pr~mJeJ'n Barna dwu~h stronmctw, ab~ ~Ie 0- SKARŻENIU. ALE NIE M1A- Trzeba pamiętać, iż wsz~słkje 
szynk~ do ogrodu! i wre~z{,le w~zo~aJszy Ust m~- słabli w opozycyjnoścI, l glo- ŁE$ PAN SIŁ TEGO UCZY- (rudności, jakie przeżywa Pol-

Po "'hwil' o J. gl • I • 87.ałka Daszynskie~o - irzy wy sowaI PRZECIW BUDŻETO- NIC... ska od chwili swego powstania 
... I r z e o 81~ z oWle- I ' . tr ." h ... ~, ,. ,'" Wf" N • k • * * * ' 

szcze trajkotanie kulomiotów. ?,;:,z;n ba f zec n!iOW stanu: k ;. :ZWIS o f~O nn~dni-..... . - są natury gospodarczc.f. Zrc-
przybliżając mom~nt MZStI7.V~ .18 g Y Y rzy re ,.... ory w mro 8 • jes • lane. al' nu, ,,8.k~ luamy ~lęC do. ezYl!'elJ.'8 z szfą .m.iś w ~ pow().i~n-
~nieeia bataJjł - ka~b. szerzonych przez prasc:, zwlcrzehn kOWI SZefOWi planoweml maehinacJ3Un - nym sWlecie kwestJe ekoncmwz 

" sanacyjną· rządu. jak pisze p. Daszyński - zmłe- n~ dominują i wywiel'ai~ swój 
• '* .' przemożny wpływ na Jlolitykę, 

Obrazek powyższy jest nader \i\(ożna być doskonałym once-
tharakterystyezny dla tego, co rem, a nie umie~ kierowal~ mi-
si~ działo później. Brzęk ostrcig Oclsl .-~i D.- a ol os' CI- w LUll-n,-e nistt'rstwem skarbu. Tu trzeba 
stal się normalną muzyką sej- Wi- facbowców. P. Cz~ehowiC'Z t~ 

mową· Laurki, przewiązane róż na 151Ub ch llapt'wno nie potrafiłby popro--
nokoloroweml wstążeczkami, wnrizić do atako naw .. t pluton .. 
przynoszone przez oficerów ; iolnf('rry. 
zamykały najniespodziewaniej . .łak mówią, rozmowil p. Dt'-
ses.te sejmowe. Zamiast nałych- wey'a J; p. Bartlem nebłodziła 
miast po przewrocIe rozwiQ7.ae ~ nIeco namiętności ,,~ł'Upy pnl-
bbę i rozpisać nowe wybory! • )wwnikÓw". Na chwilę pl'?~mó 
które .tako reznltat przyniosły-" wił zdrowy rQzsądek. A .icrlnak 
by tryumfalną sankcję dzieła, kłtrownikiem m'ni.,łcntłw3 
majowegtt, pozostawiono przy skarbu został mianowany pul-
życiu to elało, z wypalonem pię f kownlk. 
łnem grzechu chjeno _ piasto- t 
wego. PozostawIono je przy ty : 
elu przez dwa lata blisko, pa­
stwiąc się nad niem ł wymygla­
.ląc mu po żołniersku. Ale oto ': 
nrzyszły nowe wybory, wybory , 
które przyniosły rządowi sto kU 
kadziesiąt oddanych mu po_ 
słów. Ale i teraz nie zaprzesta­
no poniżania i wyszydzania s-ej 
mu. Znieważało ~łę izbr, a j .. d­
Ilocześnle kopauo i plug:łwiono 
parlamentaryzm polski. Pano­
wała jaka~ dziwna dwoista fak­
tyka. Z .1ednc.l strony rząd i ~ 
go ministrowie składali spra­
wozdania sejmowi, uważali się 
- w myśl konstytucji - za od 
powiedzialnych przed izbą, Z' 

drugieJ zaś szalała jakaś zorgn-

~iedawno odbyło się w Luzinie (pow. morski) na Kaszubach, tnż nad granicą niemieeką., 

odsłoni~cie i poświęcenie pomnika "Wolności", jaki wybudowali tamtejsi obywatele ku 
upamiętnieniu wyzwoJenia Ziemi Kaszubskiej z pod jarzma prnsmgo i lm ezei pOI&-

głych bohaterów. 

KI -TEATR 
najpiekniejszrch nólek śwista w ,. . 

" 
" 

z Dlna Gr III 

Piotrkow ił 108. 

W łJ'zy lała po rewolucji ma­
jowej symboUczne "maszynki" . 
toczone przez korytarze gma­
chu przy ul. Rymarskiej._ 

Jan Urbach -
Ian[er~a 
l MO!~WY 

WKR6TCE , 

"Lunal' 
............ 

dzłd! 
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Żalu na akademia ku czci marsz. focha 

odbyła się wczoraj w sali rady miejskiej m. Łodzi 

Wczoraj po południu w sali I nja francuska oraz członkowie 
rady miejskiej odbyła się ża- tow. przyjaciół Francji. 
Jobna akademja ku czci Ś. p. Akademję zagaił ks. biskup 
marszałka Focha, urządzona Tomczak w zastępstwie ks. bi­
staraniem towarzystwa przyia- skupa Tymienieckiego, prezesa 
ciół Francji towarzyslwa, poczem do prezy-

Na akademję przybyli: woje- djum weszli pp. wOJewoda, gen. 
,""oda Jaszczołt aenerał Mała- Małachowski, prezydent mia~ta 
chowski, gen.' Olszyna - WH- i prezes !10lcgreber oraz kon­
cZYliski, zastępca starosty grodz sul Saladm. 
kiego p. Rosicki, komendant po Przemówienie, pu~więcone 
lic,ii insp. Niedzielski, prezes ra marsZ'. Fochowi, wygłosił kon­
dy miejskiej inż. Holcgreber: suI Saladin w języku francu­
prezydent Ziemięcki, dyrr.kl.ol" skim, podkreślając wybitne ce­
Kalinowski, konsul francuski chy charakteru zmarłego wo­
Sala din, wielu oficerów, kolo- dza . 

tU = -- -

Po tern przemówieniu orkie­
stra 28 p. odegrała kolejno 
hymny francuski, polski i an­
gielski, które uczestnicy wysłu­
ehali stojąc. 

Z kolei generał Olszyna­
WiIczYl1ski wygłosił referat o 
marszałku Fochu jako człowie­
ku i wodzu, którego czyny pa­
miętne będą po wsze czasy nie 
tylko we Francji. 

Po przemówieniach nastąpi­
ły recytacje artystów teatru 
miejskiego, poczem orkiestra 0-

degrała na -zakończenie marsz 
żałobny i marsz "N a Marnę". 

'_4.2&4_ 4AU:aZC 

n~~la fran[U~ki[~ · aktOflW IiIm~WJ[~ 
przet:hodzi wlz~lkie wgobrażenie., D.po~lł!dze· 

nin i~j kaielorji zawodowej ', . 
(Specjalna służba koresp. "Głosu Porannego'~ 

Ani jeden z francuskich ak- Na bulwarze Strasburskim, w kami, a przyszłość jego jest po 
forów nie wątpi w to, że jego pobliżu dworca Wschodniego: większej części zapewniona. Te­
materjalne i moralne położenie znajduje się kilka małych, ciem go zaś nie chcą zrozumieć fran­
jest znacznie gorsze, niż art y- nych, brudnych barów. W nich cuskie towarzystwa. Ponieważ 
st6w w innych krajach. Dlatego kręci się pelno najrozmaitszych angażują one tylko do jednego 
też, gdy nadarza mu się jakaś typów, obu płci, których ele- filmu i to przypadkowo, uważa 
oka,zja, natychmiast opuszcza gancja i szlachetne rysy twarzy, ją one, że przez nadmierne wy­
Francję, abv udać się do innej wcale nie są odpowiednie do noszenie nazwisk, czynią same 
stolicy; - Hollywood jest dla tych podejrzanych miejsc. Sie- reldamę dla konkurencji, które 
niego niedościgłem marzeniem. dzą oni godzinami przy małych PO nich zaangażuje dane~o ak­
Nie mówimy tu o niezliczonych marmurowych stoliczkach i roz tora. Dlatego też francuskie afi 
drobnych aktorach, o tysiącach mawiają z sobą · stłumionym sze zawierają tytuł filmu, wy­
nieznanych, których tragiczny głosem" lub patrzą milcząco drukowany olbrzymiemi litera-
genjusz ciągnie do ekranu, lecz przez długie godziny na swą mi. a ma]eI'ikiemi - nazwisko 
o aktorach, ktqrzy oddawna pnstą szklaneczkę od "czarnej", aktora, ' choć chodzi tu np. o 
przeszli próbę ogniową. którą wreszcie sprząta garcon: sławną pierwszorzędną gwia. 

W pierwszym rzędzie nie na stoJe "pozostaje tylko taJe- 1Jd~ . . 
chodzi nawet o to, że gaże we rzyk z. ceną. Wszystkie starania, aby te 
Francji są znacznie niższe, niż Od czasu do czasu towarzy- tak ważne dla aktorów sprawy 
winllych krajach europejskich, stwo to się ożywia: do baru zatwierązić . kontraktem, dotych 
nie mówiąc wcale o Ameryce'; wchodzi ,jakiś , dóbr ze wygląda- czas pozostały beZSKuteczne. Co 
do tego oddawna się już tutaj .iąey mężczyzna, weleganckiem naiwyżej tyczące się tych spraw 
orzyzwyezajono. Lecz dlaczego nalcie z futrzanym kołnierzem, zobowi~zania są omijane, · lub 
tak trudno jest dosŁać nowe en- i z zaciekawieniem rozgląda się poprnstu nie dotrzymywane. 
gagement, dlaczego oczek iwa- dokoła. Szuka! Siada, staluje Obiecano np. pewnemu słyn­
uie na pracę trwa często micsią coś, i po chwili kiwa na kilku nemu aktorowi francuskiemu. 
ce, a nawet lata? szczęśliwców, ktc.rzy mu wpa- że ,jego nazw.iska będzie się zna,i 

Wogóle francuskie to warzy- dli w oko... dować na czele (wydrukowaneJ 

• 

Bacznośc, rocznik 1908 
Kto ma prawo do skróconej służby wojskowej 

W okólniku do wszystki'ch wo­
jewodów, zalecającym zarzą.dze­

nie poboru, mężczyzn urodzonych 
w .r. 1908, ministerjum· wraw wew 
nętrznyeh zaznacza, że " przeznacze 
nia do skróconej czynne} służby 

wojskowej z tytuhI posiadania wy 
maganego cenzusu naukowego, do 
konywa6 będą z urzędu powiato­
wego komendy uzupełnień, t. j. 
bez wnoszenia przez zainteresowa­
nych podań. Od takic.h por 

' wych wymagane będzie przedsta-. 
wienie komisji poborowej świa­

deotwa. stwierdzającego posiada-

nie tego cenzusu. 
Podania o odroczenie służby woj 

skowej z jednego z tytułów, prze-. 
widzianych w art. 57 ustawy G 

powszechnym qbowi:ązku służby' 

wojskowej, powinny być wnosw­
ne w ciągu 14 dni po uznaniu po­
borowego za zdolnego do e~el 
8łużby wojskowej. 

Podania o ponowne udzielenie 
odroczenia tenninu tej służby z ty 
tułów wymienionych w par. 1 i 2 
art. 57 ustawy wojskowej, powin 
ny być wnoszone najpótniej do 
dnia 1 lipca r. b. 

Co uSł,szymy dziś przez racUo! 
. WARSZAWA. (1395 m.). 22.30 Transmisja muzyki tane-

11,56 Sygnał czasu. cznej z sali malinowej hotelu 
12,10 Koncert z płyt gramofooo- "Bristol". 

wych. Stuttgart (314) 
15,10 Odczyt dla maturzystó.w ' 20,00 Wieczór Moz~),ftow,;ki. 

p. t. "Rok 1795 w dziej;8,ch Pol- Transmisja z Kiederhalle. Symfo­
ski". ' nja n b-dur, Sonata na I)rgany i 

15.50 Koncert z płyt gramofoilo orkiestrę smyczkową., R.equiem. 
wych. Stokholm (438) 

17,00 Odczyt p. t. "Zagadni~nie 19,45 Transmisja z teatru łm~,.. 
motoryzacji wojska" wygł. pułk. lewskiego. "Otello" - opera Ver-
c1ypl. Zieleniewski diego. W roli głównej Martin On-

17,55 Koncert muzyki lekkiej. .man; 
20.00 Koncert międzynaronowy . Bruksela (511) 

z Wiednia. (Transmisja do Warsza ' 20.30 TransmiJsja. koncertu Su­
wy, Berlina, Pragi i Budapesztu). ciete des Nouveau Concerts w An 
Wykonaw<.,y: Orkiestra filharmonji twerpji. "Missa. soleronis" - OIa­

wiedeńskiej oraz Franz SI~ha Ik I torjum Beethovena pod dyl'. d6 
(dyrekcja). W programie Haeutlcl, Vogla. Soliści Mia Pelt.embllra;. 
Antoni Bruckne~ i Wagner. Versteeg, Ravelli i chór. 

. If4.11ł, 1'I1J1YKt\ i 51T'II1i4 
TEATR MIEJSKI 

Dziś "Dwaj panowie BH dla 
zwią,~ków robotniczycJl II 

"Niespodz:anka" Rostworowskie 
go grana będzie jutro, oraz we 
czwart.ek. l.,' 

Ostatnie . przef?tawienje . ,,l;IiBke­
mana" powtórzone zostanie we· Śro 
dę· 

Rejestracja 
cudzoziemców 

W sobotę premjera "Handlarzy 
slawy'" M. Pagnola, 

I 1 'I' 

TEATR KAMERALNY 

Dziś "Panna MaIiczewska". 
Jutro· "M1U'zyn Warszawski". 

. ·We środę ;.Sekretarka- pau .. "!, pr 
zesa"_ 

Śmierć dziecka 
w gabinecie lekarza 

stwa filmowe angażują aktorów To jest paryska giełda fiImo- na afiszu) obsady męskiej. Afi-
tylko na czas trwania zdjęć je- wa, na której po.iaw~ają się nie sze zostały rozlepione, artysta Dziś winni się stawić dl) reje­
dnego filmu. Trwałe engage- zatrudnieni aktorzy, o nazwis- zaś był zdumiony nie widząc stracji wszyscy cudzoziemt:y za­
ment są tu wielką rzadkością i kach sławnych w całym świe- wogóle swe.<.!o nazwiska. Lecz mieszkali na terenie Łodzi o naz-
przytrafiają się tylko najwięk- cie. nie ' mógł skarżyć towarzystwa. wiskach na literę D. 

Do iednego ' z lekarzy w Toma­
szowie przybyła jego córka z czt4 
roletniem dziec.kiem W' odwiedzi· 
ny. 

'izym gwiazdom. Wszyscy inni Niema miasta bardzie.i nieli- nonieważ nie wymieniono na WĘGIEL 
aktorzy filmują przez kilka t y- tościwego i bardziej pozbawio· afiszu, ani jednego męskiego Przemysłowcy węglowi zredu-
godni, a potem są woJni nego pietyzmu, l1lZ Paryż. aktora! kowali przeprowadZ'oną ostatnio 

Zwracanie się do dyrektorów Gdzindziej można było już hyć Na.ilepsi artyści masowo u- zwyżkę ceny węgla do połowy. 
llie ma celu, a nawet wyrabia/ czemś, a tu się wcią.ż jest ni- cieT{ają z Paryża, a masa bez- Zwyżka, jak wiadomo, wynosiła 
Dno złą markę. Nie pozostaje czern. imien:r.a daleJ wysiadu,je w ba-
więc nic innego, jak codzienna Ka7dy wie jakie znaczenie rach na Strasburskim bulwarze 4 złote za tonnę węgla., obecnie 
wędrówka na "giełdę filmową". ma dla aktora ogłoszenie w ga- i patrzy z troską na szklankę zaś wynosić · będzie 2 zł. Ceny po· 
Nale7V widzieć, jak wygląda ta zecie. Jeden raz wydrukowano .,czarnef'. wyższe obowią:zuią od dnia dzi-
.,giełda filmowa" w Paryżu. jego nazwisko grubemi czcion- Franc. Roner. siejszego. 

Wielki epos morski. 
Epopei miłości i korsarstwa 

CI 

W pewnej chwili dziewczynka 
pozbawiona opieki weszła do gabi 
netu lekarza i ziadła tt()(,hę mM­
ei, zawierającej w sobie silną trn· 
ciznę· 

Wszelkie usiłowania ratowania 
dziecka nie odniosły skUtku i ~ 
kilku godzinach męczarni 'Zmarłq 

ono. (b) 

Dramat w 14 aktach 
Reż.: Jamesa Cruze. 

W ROLACH GŁ6WNYCH: zii premierai 
Gm .............................. ... 

łłasfępny program: WOla liR ••• WOłaliR ... 
ESIEIłJł IłlłlSION 
t:BJlRlES f 41łlłEll 

6fOlłOf DUllłOfl 
WJl'llJlc;E IIfEIł\' 



t5.lV. GŁOS PORANNY -192ł. JfIIr-" 
Czy orkiestra symfoniczna ma rację bytu? 

P m· nny ape SI IBrego mi ośnika Dlyki 
jaltio odpowiedl na pUlanie, posiawiolł~ spoletzeńsiwD przez "filos PoraDng" 

Czy orkiestra symfoniczna w kogóź bowiem tworzyć ma kom co bądź w pewnej ,przynajmniej je, który marzy o zwerbowaniu bieżnie, owe niezliczone memo­
Łodzi Jrta rację bytu? Zapyta- pozy tor polski, kto będzie dzie- mierze przyczyniało się do u- aż pięciu tysięcy sympatyków rjały Ł. O. F. do Wydziału O­
nie, nader charakterystyczne ła jego odtwarzać, gdzież zna- możliwienia jej skromnego choć orkiestry. Obywatel łódzki, z światy i Kultury, aby przekona~ 
dla stosunków kulturalnych leźć ma on 'ów impuls twórczy, by bytu. Pozatem znaletli się swą swoistą psychiką, trapiony się, ii właśnie w tym kierunku 
wiekiego miasta, jakiem jest I wypływający nietylko z samej sympatycy orkiestry, którzy do kryzysami ekonomicznemi, instytucja L.O.F. czyniła uw-
ł.Jódź... Smutne zapytanie . . potrzeby tworzenia, lecz i z tacjami swemi zasilaJi szczupłe przytłoczony nawałem poda t- sze i stale największe i, jak 
CZY~ trzeba na nie odpo.wia~a~? I świado.mo~ci, i~ ~nyśl jego, .w zasoby L.~.F., niezbędne na za· k~w i, i.nne!lli tysiąc~nem~ dole: śmiem przyp~szczać, nie bezo-­
Czy~ trzeba tlumaczyc, ze os.w~a \- s~częśhweJ godzull.e ~lat~hme- kup nut 1 inst:ume~tów mu- ghwo~cla~l1, na~Ie~zaJąceml wocne wysIłkI, oraz ~ragnęła go 
ta ]est rzeczą potrzebną 1 ze ma poczęta, stame SIę cIałem zycznych. To tez w CIągU 12-to chromczme nasze zycIe gospo- rąco przez urządzame wzoro-­
przeto ma wszelką rację bytu? plastycznem, ulepionem wpra- letniego swego istnienia LO.F., darcze, nie jest na ogół skłonny wych i na wysokim poziomie 
Czyż trzeba rozwodzić się nad , wną ręką kapelmistrza, przy po urządziwszy ok. 800. koncertów do zaprzątania sobie głowy na artystycznym stojących koncer­
potrzehą szkoły, tcatru, ksin żki mocy orki~stry, w lotną bryłę symfonicznych popularnych i dłuższy dystans sprawami ideo- Łów ludowych, poprzedzanych 
i tym podobnych elementar- płonących z estrady dtwięków. ludowych, kt6re zgromadziły w wemi, choćby posiadały one pozatem odnośnemi popularne­
nych przejawów życia kulturaI- Wystawienie dzieła symfoni- Sali Fi1harmonji łącznie około pierwszorzędną dla miasta wa- mi pogadankami, szerzyć li 
nego każdego spoleczellstwa?.~ cznego polskiego kompozytora miIjona słuchaczy, potrafiła gę, której doniosłość rozumie i podstaw kulturę muzyczną w 
A możebyśmy postawili inne py zagranicą należy do bardzo nic- stworzyć sobie pokaźną bibjote ocenia. Troskę tę pozostawin najistotniejszem tego słowa zna 
tania: czy potrzebna jest wogó· licznych wyjątków i nie może kę, złożoną z blisko 500 utwo- chętnie magistratowi, który u- czeniu. Na to jednak potrzebne 
Je muzyka, jako sztuka, czy ma przyczynić się, ze względu na rów na wielką orkiestrę symfo- waza za najodpowiedniejszv i były i są środki pieniężne, 
rację bytu cały dorobek twór- wyjątkowość tego zjawiska, do niczną. Pozatern zaopatrzona najbardzieJ odpowiedzialny wy- który-ch miasto niestety teraz 
czości muz'ycznej, będącej od pobudzenia twórczości rodzimej jest Ł.O.F.w doborowe własne kładnik zbiorowego życia oby- odmawia. A należałoby koniecz 
wieków . źr6dłem najwyższych A wszak nie każdy twórca mu- instrumenty orkiestrowe oraz wateIskiego i któremu placi po- nie utrzymać przy życiu tę, tak 
rozkoszy duchowych ludzkości? zyczny jest genjuszem, na mia- niezbędny inwentarz. 'Wreszcie datki, na wszystkie potrzeby ważną placówkę kulturalną i 
Poco wogóle żyli wielcy twórcy rę Chopina, o znaczeniu wszech posiada Ł.O. F. inny jeszcze ka- miasta przeznaczone. wychowawczą, jak L.O.F., kt6-
muzyki sym~onicznej, poco tW? św~atowem, o .któr~go doro?~l{ pit~~ moralny w p~staci ~~iar- To też miasto, licząc się z r~, ~ie będąc prywatnem przed 
1'z)'11 swe dZieła, po~o Wł~ŚCl- tworczy st~Je SIę własnosclą ueJ l sp.rawom teJ. mstytuc.1I f~- tym faktem i uznając dotąd ko ~ęblOrst:wem. ;IOc!lOdowem, lecz 
WIe pows~ala t~ ImpOnUjąca duchową mIędzynarodową. na!ycznle ,od~an.eJ pracy l~dzJ, nieczność istnienia tej kulturaI- mstytucJą śCIsle Ideową, o. cha­
wszechśwI~towa hte~atu~a mu- Brak własnych placówek mu- lc!orzy wlstmemu Ł.O.F. WIdzą no _ muzycznej placówki, udzie ra~ter~e społe~nym spełmła z 
zy~~na, ktorą. S~C~yCI SIę !udz- zycznych, otwartych dla twór- n~eodzowny warune~ utrzY.IDa - lało stale LO.F., aż do roku pozytkIem w CIągu l~t. ~wuna-­
kose cał~? ~ .)ezeh na chwllę u- czości rodzimej działających po ma kulturalnego ŻyCIa ŁodZI na 1927 subsydium miejskiego. Do stu, w .w:arunkach na]Clęzs~C!t, 
zn~my, IZ ,gIgan~yczn:: ta praca budzająco i za~hęcająco "w kie- poziomie miast europejskich. piero w roku ubiegłym nagle, swą mISJę na pol~ krz~wJ{'ma 
1worcza me moze byt' prz<,kre- k .., ś . .. . kultury muzyczne} LodzJ. 
'1 '. ' ..' . ' run u rozwoJu lej tworczo. CI, DążnośCI te znaJdowały zaw- po raz pIerwszy od czasu po- ... . 
~ on~ ~ ze przyc.~~ih SIę o~~ wywołuje ,,,laśnie je j wyjałowi e sze poparcie, zarówno ze slro- wstania L.O.F., subsydjum to Celu tego me ~og~ os~ągnąc 

,.potęzme do 'p~lllll:_('Ia Iudzkoscl nie i zanik. ny muzyków, wchodzących w przekreślono i pozbawiono tern doryw~zo ~ylko l me ujęte w 
naprzód. w :jeJ meprzel wanym , skład orkiestry, a poświęcają- samem instytucj-ę tę owego ży- I ramy JednolItego pla~u czy pro 
pochodZIe kultu~a~nym, WO\V- Prof. ~zubert, rektor kon- c ch te' Iacówce muz cznej ciodajnego, choć nikłego żr6- gram~ koncertv letme pod ~()<o 
czas bez za&trzezen uznamy tak serwatorJum muzycznego w y .1 P • d dY ~ dła egzv tenc" łem mehem lub w wysoce nIe-
· 't' .. . R d b" ł k' swa pracę, WJe zę zawo ową l JS .11. 
ze l ?, z~ ?::]wYkz~zą rac.N by f tu .J' zde'tza Ier::Jąc g OSk":' a~ I~- tal~nty, nie baczac Da mini- r,zemu si" to stało? C'Ttl'żby akustYpcznyms bud~nku teatt'aI-
ma rowmez I or lestra symo- Cle, o yczące] warun OW zyCJa ł h dl' . h t d' '" . ~.' nym arku taszka Są to wIa 
niczna, czyli ów skompIikowa- muzycznego ~tolicy Lotwy, po- ~1Um t.yną?c. I a h n~c k ~ ą ł.J.O.F., po 12-letniej chwale- ściwie mówiąc, li łviko ro~rvw­
ny instrument muzyczny, zapo- wiada m. in.: "Proszę zajrzeć torzy, CI n;łl:\ er

t
.1:;t nyc J' l~a I, z; bnej działalności swej, przestała ki ludowe, mniej lub bardziej 

k ' - d d N' h' s rony ogo u ). pu ),lCZnOSCI, h' l d .. 
mocą -torego twórczość ta mo o wy anego w • Iemczec lme- d tł :. .' yc nag e go ną poparCIa mla- udatne, bardzo niekiedy miłe 
.. .., . d b' .' '1 na er umme uczęszczaJące] sta? Dlaczego CI' kto'r'"" teraz . . . 7e SIę przeJawIe I o z lOTOWCj SlęC~m Gl muzycznego, a ogar- k t. Ł O F L, : f ~. .' .'J • . ,_ . zwłaszcza przy plękne.J pogo-
duszy słuchaczy przPl1lówić Il- nie Was zdumienie, gdy dowie- fna oncetr y J . . 'd' ecz

t 
nf·C$f ge rZ:ldy nad mIastem sprawuJą, di:ie, atoli głębszepo i trwalsze-

. l d' . k' . .- . . k' t dl . y. nawe pe na, o os a n e o odwro'cI'JI' SI'8 od Ł O F a·m'-nę ! . 1Uwersa ną mową t:Wlę ow 1 Cle Slę, .la Ie o zapa e mla-·., d al .' .. , z Ji, go znaczema dla dZIeła kultury 
doskonałych hnrmonJ:i. J z tego sŁeczka niemieckie, których mlct1sca wYPdl'zke ana s .... a'd' na: li swe serca i szkatułę miejską społeczne]' ,oczywiście nic posja 

'. we przy zre u owauye... o JUlldl k' 'k l'" 'lk punktu widzenia Gkazlljt> si? nazw nawet nieraz nie znamy.. d tk h d' , a muzy I l aza l lej zamI "- ą.ają . 
WH~ ' szą Jeszcze pot'.zeha lstme- pOSła a.1ą wasne nneJs Je or- ult· k o _ d f'c t '. . . ~ e - Dla spełnienia tych szczyt· . k . : '.' . d' ł .. k' o nlmum wy a ae, a~e w re-Inąć Na to palące zapyta i o 
nia orkiestry sy:nfOt1! s.r.n ej. :mi kisstry symfoniczne, mogące z aClc as wym e I y. czekuJe L.O.F. odpOWIedzI. nych cel6w i zamierzeń w dz'ie-
ie!i teu;l'U. Bowiem jeżeli . każ- P?szcz~:i~ się pokatn~l, dorob Jest to zja,;is~o. o~ólI?i~ zna- Przecież magistrat, zakupu- ' d~inie szerze?ia. istotnej kultu­
d~ utwor, d:amatyczny. m~lzlo~,y kle.m kIlkunas.h~, konceI tow w ne na. całym SWleCIe l me.1edno- .ląc od czasu do czasu koncerty ry muzyczne] mezbędnem jesi: 
przeczy tac l przy mewlelkun kazdym sezome . krotme przez zarząd Ł.O.F. w ludowe Ł O F przeznaczone 1) b' • t JaIu . 'łk f" , .,' . ., za ezplcczenle ma er e 
"")81 u antazJI odtworzyc go "'T Polsce całeJ' posiadamy memorJałach na podstaWie dla pewnego tylko odłamu spo- byt L O F' źli' ni 
· b' b ' - ' . l ' r b d ]' 'W'k u '" I umo wIe e 
s~ Je :v wyo r~z.ll~ naszc] p a- ściśle mówiąc, tylko dwie pla- ItCZd ,? owoc ~lOn:. k y~~ a łeczcństwa łódzkiego, jak to w jej normalnej n sysłema-
s yczm

1
cili I~a~Ctl l k.ezk ' Pt?mo~y c6wki muzyki symfonicznej: ~ i! ~'~ nrz9

h
·( zbame . °k?cel'k w

1 
ostatnich czasach miało miej- tycznej pracy l)rzez udziela 

scenY
k 

l t sww a 111 ' le ow, o pierwszą jest Filharmonja War SY,mklOllleZbRYC.:l' ez _!a t1ego 0- sce, nie może tem rozwiązać za nie instytucji L,O.F. w od-
wsza u worem muzycznym szawska. drugą: - Lódzka Or- Wje su syu .um, Jes l'zeezą nadnienia bytu orkiestry któ- • d ' , k ś' _L · k ' ,'.' .' . d' ' , . . . • .'J' r- • ••• .' pOWIe meJ wyso o CI l!Iuu-
l ~z oszm\:c SH~ ~?zemy Je ,Y- klestra FIlharmomczna. NIehcz wr~ez memoz IWą· reJ oboWHlzkJem I Ideą przewo- s d'um ruje' ki O' 
mc słuehaJ9c go l zadna unne- k' d d' . , k Y .l JS eg, · ~' ' _. - . , ue poran l muzyczne ur~ą za Zorganizowane w !"Oku 1917 mą Jest szerzyc, -ultUl'ę mu: 2) a) Zawarcie stale; umow" 
,J ęt.nosc czytU1lI8 partytury, -- ne dorvwczo przez orkIestrę 'r K ł p' . zyczną śród oaolu obywateh ' . d .;r 

l 't t t 11 dl b ". " , OW., p. n. " o o oplerama . >:) lmędzy l'tIs!!lsłratem Dl. 1.0 
lOS ępna zresz ą .y {Q a ar- symfol1lczną Zw. Muz. Zaw. w Łódzk' . O ok' t S f' ŁodZI . , . • 
dzo niewielu - nie może za- Kk' . l 1 b' le] J les ry ym ODlCZ- dz. a L.O.F. na zorganl~ 
~tąpić owego' procesu odt~arza- r: oWle: . pomImo c lwa ~ _I!~ ner, zalegalizowan~ .w r. ~920 Moina i trzeba się z#todzić, iż wanJe w ciągu sezonu kon. 
nia, za pomocq odnośncgo in- ~f. a{noś~, Ih za~ahl m~J~~. przez wł;:t?~e . polskIe l prz~Jsto- dIa ':'Yrównania niesprawiedIi- eertowego (t. ZB.: W okre-
strumentu, danego dzieła mu- 13 ows l,~ , me mog~ yc Je CZOD: pO~}lle.! w "Tow. FIl,har- WOŚCI społeczneJ- szczególną sie zimowym i letniml 
zycznego, które stopniowo do- ~lak uwazane , . za d?s!atecznx lllon.lczne , n.l~s~o wpraWdZIe. w pieczą otaczać l1ależy właśnie większeJ ilości, odpowietJ.. 
piero powstaje niejako z k~~ yrltz sys~matyc:n~J l, C~0:Wl chwIlach naJclęzszych dorazną te warstwy społeczeństwa na- nlo honorowanych, koneer 
partytury do realnego życia tu- ;~em~, o r07Ia aJ~ce.l ZIr pom?c instytucJi Ł.O.F., nie mo szego, kt6re dotąd były najbar- łów, ujętych przytem w 
dzieja sfe słuchaczom przenika klł nos~I . ar ys yckz!leJ na f p.o u gło Jednak a la longue zabez- dziej upośledzone, zwłaszcza w pewien, z góry przemvśła-
'- , rzeWIema muzy I sym omcz- pieczvć 'e' b ·t t d d' d ' . ., t 'k I ki ~i do zbiorowej duszy audvtorjum. . O t t' W'I t' . < .1.1 Y .u'. a, ? z pow~ u ZIe. zIme. OSWIa y l ·u tury. ny cy pJ'ogTamo~ 11-

. - . ne]. s a mo l. no, ra u.1ąc medostateczneJ I10SCI członkow : Im Istotme należy się przede- J'ządzanych pod egidą ma-
• Bez tego lDstrumentu Jałową hon~r muzrczny miasta, posta- których zwerbowanie, pomimo wszystkiem ta strawa duchowa, gistratu. 
l pustą byłaby twórczość kom- nowIło zuzytkować udZielony wielkiej ich dla sprawy samei której dotąd były one pozba, h) Ut o e' W (}z'ale 
pozytor6w, a ziarno wzniosłej mu fundusz Kultury Narodowej sympatii nie J'est _ tak łatwe wione Strawa pożywna l' zdro- Oś": t

rz 
?lCK P1J'ZtuY y J. I · ' .. . . . ". k ' , ' ,. wla y l U ry specJa .. 

InWenC]l WIeszczeJ, me zna- na zorgamzowame szeIegu on- zwłaszcza u nas J'ak się to np. wa chleb z dobreJ' makI' Ale ne' Kom'" Ko erto e' .. . . . t' f' h O k' , , '. .' ~ ISJI ne w J. 
lazłszy zyclOdaJneJ gl.ehy, nm cer ow sym omcz?yc. '. r le- Sz. dorowi Lipkowiczowi wyda- wystarczy przejrzeć, choćby po złożonej z przedstawicieii 
odpow. almosfen\ me mogło- stry opery poznanskie.l, lwow- - M 'tr' tu' d k t 
by zakiełkowa6 i nie wydałoJJY skicj j katowickiej koncertów 1IlIJIiJ"'QCi·tJW&JilA4 • LO cu"" ag~s: ~ r o oop o~ 
pionu żadnego . Dlatego to w symfonicznych wogóle nie urzą :YC : ywa e l, szez:.r~~ 
Polsce ginie 'tvle talentów i dla- dzają. Pozosta,ia zatem , jak !'ii~ JA t D· anyc ~p~: K u ~ 
tP-go też twór~zość muzyczna u wyze.i rzekło. dwie tv'iko właści nOW' mos rezn.e mt ubzY,eznb ej ł' °lmUlJ!, 

" " . t t . a y a v w s ałym na,.. nas, w porownanm z f.wórczos- '.\ Je 111S y 'ucJe lll11zycznt>, pow/)- , 'śI' ~ k ł k ' k' 
. Z h d'" d ' k' SCI. e1szym on a Cle z le 

ela muzyczna na ac oZIe, 1aIJC o sze)~zel11a 11111ZY 1 !'vm- ~ t L O F o d . , - . b . f' . . - k' rowme wem .,. prze stawla SIę me naz Y t 1111-0Dlczne.l w najszerszym za re-
ponująco, a nawet ubogo. Dla sie. W ten spos6h postawiona 

sprawa LO.F. wydałaby wynj· 
ki, bardziej owocne i pchnęłaby 
doniosłe a nierozwi:,zane do­
tąd zagadnienie kultury mu­
zycznej Łodzi na tory właściwe. 

Dr~ mea. 

• Nlewiaiski 
Specjali&ta chorób skórnych, 
w.en~rycw;nych i m012.Zopłaiowych~ 
leez,tiie &wiatłem, badanie krwi 

i wydzielin 
Al\drzeja 5, telef. 59-40. 

Prq'jmuje od 8-10 i od 5-·9 wi~ 
w niedziele i świ~ta. od 9-1. 
~ ~kalnia. d\a._ paD 

Filharmonja WarszawsKa u­
trzymuje się na powierzchni ży 
cia, dzięki subsydjum m. st, 

I'Varszawy, subwencji rZ:'ldowej, 

1

001'az dzięki "''Pływom z Polslde 
Q'O Radjn. Łfrcznie zl}nomogi te 
sięgaJą sum krociowych. 

tód2k« ()rl{iestm F'tlhfrrmo.. 
nic,zna konrystała do r. 19.27 '7 

I1ieznacznego wprawdzie, w lito 
slInku do jej potrzeb i znacze, 
nia kulturalnego, subsydjum 
miejskiego, które jednak bąd r 

któreg o budowa rozpocznie sie niebaw~m, ma 110 mtr długości 

Pieni~d1.e, wydane na zl'eali­
~{)wanie powy·7l11.yeh postula· 
tów, "I, pollZłyby na lllllrne. 
Pueełwnte ..:- oprocentują się 
ono stokrotnie. Bowiem kultura 
Jest najwyźszem dobrem ~ 
ł~.czeństwa. 
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Ce Iral baweln, W G , • liwarancie ekspo .... 
towe dla Sowietów 

Rada. Banku Łotwy rozpatrywa.; 
la kredyty bieżące dla. firm Ut~ 

trudnionych nad wykonaniem Z3' 

mówień sowieckich lub dla tyl~.b, 
które za.warły I sowieckiem przed 
sta,wicielstwem handlowem nowe 
umowy. Rada Banku postanowiła 
udzielić nowych kredytów D3 S11-

mę 235,000 łatów. Kredytyt wyda­
wane będą do wysokośCi 25-50 
proc. wartości zamówień. Ogólna. 
suma. wypłacoM prze'2l Bank Lo­
twy, jako kredyt na zamówieni& 
sowieckie wynosi niecałe 6000000 
tatów. 

Bawelna amerykańska dla Rosii sowieckiej transportowana 
bedzie przez Gdańsk i Gdrnie 

6ielda bawełniana i wielkie maaazłJIlU kODtenirat:gjne 
w Odgoi przgt:zgnli\ lic do s~.orzenia handlu bawełną 

"Glos Poranny" pierwszy po Skierowanie importu baweł- nie w Gdyni wielklch magazy. utworzenie magazynów koneen 
dał niezmiernie żywo obcho- ny do Gdańska - Gdyni będzie nów nB wzór Hawu i Bremy tracyjnyeh w Gdańsku i w Gdy 
dzącą przemysłową Łódź info! dla Bremy wilkim ciosem. oraz giełdy bawełnianej. ni. 
mację o sfinalizowaniu roko- Wystarczy przytoczyć naslę- Toczą się juź także rokowa- Pozostaje jeszcze tylko kwe-
wań w sprawie transportu ba- pujące cyfry: import surowej nia II angielskiml. i amerykań- stja finansowania łych projek­
wełny amerykańskiej dla Łodzi bawełny (i odpadków) do Pol- skimi eksporterami bawełny o tów. 

~9pM~~~~ ~~ k~~w~~~ ~W~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~! 
Informacje nasze, powtórzo- 54,773 tonn, wzr6sł w 1926 1'. 

ne przez całą prasę miejscową do 65.694 tonn, a w 1927 1'. do 
i stołeczną , znalazły całkowite 79.395 tono. 
potwierdzenie w piątkowem do Wszystko to zaś po najwię- RI\OI\ FlnAnSOWI\ W POLSCE 
niesieniu warszawskiego kore- ksze.i części szło do PoJaki przez Utworzenie organu doradczego przy min. skarbu przyczyni się 
spondenta "Głosu", który na Bremę. 
podstawie urzędowych źródeł Import bawełny do Polski sta do przyśpieszenia reformy podatkowej 
zanalizował doniosłe skutki nowi 10 proe. jej całego impor. • t ....... 

Krakowski "KurJer Uostro- s'ym kontakcie z komitetem e- do złagodzema t. IW. "e a~J';' 
tych poczynań. tu~ . .. , 80 • wany" donosi, że przy minister konomicznym I'ady ministrów. mu", z drugiej zaś - przez u-

Obecnie dodać jeszcze należy .onaJIDDleJ zas n~o~.. Im- stwie skarbu zostanie ntwol'ZO-. dział reprezentantów życia go_ 
następujące szczegóły o cało- por~ bawełuy pochodZI z Ame- na rada finansowa, złożona z Utworzewe tego organu d?- spodarczego _ przyczyni się 
kształcie akcji i o przygotowa- ~y~l, ~ czego znowu 00 pr8e. najwybiłniejszych przedstawi- radezeg~ w. obeen~ momencIe do przyspieszenia realizacji i re 

. h k' d'l t d IdZIe vIa Brema. posiadac wrono domosłe ma~ze ó . mac . tore poprze Zł y ·ę 0-. • • cieli życia gospodarczego, w. • formy podatkowet. kt ra lest 
niosłą inicjatywę. PolskI przemysł wł6~lenol- charakterze eiała doradezego, we dla zycla gospodarczego. palącym nakazem rozwoju eko--
Dążność Polski do nniezależ- c~ przy be~ośrednim Impor- która będzie po_tawai w śd- Z jednej stron)' P1'Z7ezyni się nomicznego Polski. 

. .. cle via Gdansk - Gdynia o-
tuema swego unportu zamor- • 

::it:dJ:~!h2:~~E~S:~/p~~:: :~5§E§:d~§ Hartel BUe[iwko złoiliwym ~ankrutom' 
. stępująca zas szybko na my, zaś koszfa wyładowania w • • ,." • 

P~zod l'Ozbu~ow~ portu w Gdy- Gdańsko wypadną o 1.5 dolara POrOZUmienie producentow branzy wełnianej utworzyło speCjalny 
n~ przyczynIła SIę, do powsta- od beli taniej, niż w Bremie. fundusz aby og~as ~ lĆ upadłości nieuczciwym odbiorcom 
Dl~ szeroko. z:kre~l~nych pla- Dodać tu jeszcze uależy za- ' 
now 'w tej dZIedzIme. LaŁem oszczt:;dzenie kosztów przewom Jedn .. I najważniejszych bo- nym odbiorcom. W ten spo&ób' będą kredyty, jakie poszczel(ól. 
19~7 1'.. =dy ~o1ska .otrzymała koleją z Bremy do graniC)' pol- łączek, trapląC)'ch OAtatolO 1..ollll;C'Rtja dW do ZDllliejsBe-I'ni kupc)' będą mogli ołrr.t{!lly­
pozyczkę stabllb;ac~.lną,. ~o: skieJ, które to zaoszezędzeule łAdt i podważaJąc)'ch poprostu nla ilości złoIDwych bankructw wać od fabryk ł6dzkich. 
wsłał ~Iau utwo~zeUła ~lel~leJ zmnieJszy polski bilans płatni- podstawy normalnej pracy go- kt6re stały się powaźnem źró- l1łworzenie taJdei !.UI1tr..U 
centrali zakupowo pOlskIego czy o poważną pozycję roscho- ~podarczej _ jest nlewątpHwie dłem zaniepokojenin i wstrzą- r)r~yuyni się niel'i,ko do u· 
pl'~mysłu bawelmanego na dową . hr • i r-
In' fala upadło§eł ł nadzor6w. no- sów na rynku ł6dzkun. c omen a pMemY45h."·CdW 

p~dstaw e t?warzystw n81188- Plany poJsJtte mają atoli jesz szących w wielu wypadkach Umowa konwencyjna w tej przed stratami, ałe umożliwi 
"ych, z ud2:Jalem hank6w ame- cze co innego na oku. Istnieje charakter złośliwy. sprawie weszła w życIe wczo- unormow.l lit· paro luu!ji prl('z 
ł'ykanskich. możliwość, ze Rosja sowiecka. b ł d raj. J" ·yslosowaJ.jp jej do istolnnli 

Plan ten nie doszedł do skut- która, jak wiadomo, przed kil- .Paląca ta sprawa ya prze: Uzupełnieniem tej akcji sana- m' riliwości ~bytu. 
ku pomimo, że reprezentant n- koma laty utworzyła hezpośre- lDIote~ specjalnych Ruad po cyjnej jest utworzenie specjał- 'l tych ,(1~ ~l~ów jnicjuływcl 

. k . k' h l . t ó l d' " J rozunnen1a producenf6w tka- . . . 
mp) v ans Je ChSDor er w l:a~ Dlą orgamzacJę zakupu bawe nYCh wykaz6w zawieranych ta ~połkac SIę winna ~ enłł(mvl-
wełny Taylor umyślnie przy- ny w Ameryce, w pl'Z)'8złości nłn wełnian)'ch. tranzakcji, a przez to - ochro- tem zroznmienlem zainter($o-
jechał do Łodzi. transporty swoje kierowae bę- Kopferencje te, odbyte - te n)' przem)'słoweów przed nle- wanych czynników jako ze 
Rząd polski nie porzucił jed- dzie do Gdańska. renie krajowego zwląJku prze- uczciwymi odbiorcami towa- wszeeh mJar dodałnla I poż,,-

",ak bynajmniej projektu, doły Polska zamierza w Gdańsku mysio włókienniczego, dopro- rów wełnianych. teezna. 
czącego bezpośredniego spro- powołać do tJeia handel baweł wadziły do utworzenia specJał- W ten sposób ogranfC38l\e 
wadzania bawełny via Gdańsk ną na szeroką skalę. nego łnnd1lSZO, a to w eela o-
- Gdvnia Projektowane jest utworze- głoszenia upadłości nieJoiaJ. . -
Sąd Okręgowy kontroluje firmy I 

Przedsi.;biorsiwa IoIpiet:lde WlnDg bgt bez­
wzelt;dnle rejesuowane " sądzie! 

W związku z całym szeregiCIu 
trieporozumień i zapytań należy 

wyjaśnić, że rejestrMja przedsię­

biorstw dokonywana przez urząd 

przemysłowy przy magistracie na 
mocy prawa przemYSłowego nie ma 
nic wspólnego z rejestrem bandlo 
wyro sądu okręgowego, który się 

prowadzi na mocy dekretu o reje­
strzE' handlowym z 7. rI. 1919 r. 

Wszy!!cy uznanI za handlują· 
cych wtlUlł byc! I8roJe:trowcnł" 
reJestrze handlowym ~ okręco. 
mgo, a aleprze5trzeganie tego 0-
boWiązku grozi karą do 600 zł. 

Zwłasze-za obecnie uleiY. o tam 

pa.miętać, gdyż na !kntGk pow87!e­
cbnej pra,\vie opieszałości w tym 
przedmiocie, sąd okręgowy przy­
stąpił do ścisłeJ kontroli wszyst­
kich firm. 

R.ejestracje . należy uskutecznić 

drogą podania do sądu przy zako­
munikowaniu całego szeregu da-. 
nych, załączeniu dokumentów i 
przestrzeganiu innycb form~lno§eł. 

Nalety równIe! w rejestrze uwl 
daeznt~ wszellde slDłan1 (<<miana 
adresu wspólników, kapit. Wł. 

etc.). Zwraca ~~ powtórnie uwag'ł 
20 nie ma to ule wspólnego ~ reje 
stra.eią. ma.gietraek~ i te przedsię-

blotstwa podlecaJi! obecnie obo­
wiązkowi podwójnej relestracU. 

W celu niena.rażenia. !ię na. pr~y 
krości, należy dopilnowa.ć, ażeby 
obydwie te sprawy były załatwio­
ne i jest wskazanem, ażeby każda 
firma posiadała u siebie zarówno 
potwierdzenia zgłoszenia. wydane 
przez magistrat Jak i po'wiadczony 
wyciąg z reJestru handlowego, wy 
dany przez aęd okręgowy. 

ZaplsuJcłe się na 
członll6w la. O I. P. 

Już od JUTRRII -Cala laódź podziwiać będzie 
genjeln, kreecje 

Henru tieoree'a 
obecneio nllŚladowcy 

f. Jannlnesa 
ora:!: nie:!:r6wl)anił gr" przecudnej 

!'lulI Paudle .. 
w arcyfilmie ; 

BRAnKA ~IIf~lfn[IW 
UWAGAJ Wobec kolosalnych kosńcSw filmu, takowy 

demonstrowany w dwóoh kinach. 

Od lutni Klnll "Palate" ,,(zaru" 
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N,efortunna Dróba Zarzadu l. Z. O. P. N. wplRania na ni,zaleiną opinie 
W społeczeństwie naszem ma, szonym w zwillzku, którzy mo-I Zarząd widocznie porozumiał ~ zdradzicie jedynie swój strach 

fe jest jeszcze naogół zrQzumie-! że w danej chwili w żadnej re.lsię dokładnie ze związkem przed niezależną opinją i swe 
nie wie]~ie~o zadania, ja~ie m~: dakcji nie pracują. Natomiast I dziennikarzy sport?wych co do nieudolne metody szao.tażul 
do spełnIenIa prasa codzIenna 1 niesłychanym tupetem musimy e.harakteru recenzłli sportowych Chcąc dać ZarządO'Wl czas do 
nieJednokrotnie dziennikarz na-I nazwać jakieś rady Zarządu, do I i notatek "rzekomo dobro spor- opamiętania i sprostowania 
trafia na poważne trudności ty~zące tego, kto ma prowadzić' tu mających na celu", a właści- swego kompromitującego wystą 
przy spełniani1:l s~~o zawodu: dział sportowy w danej redakCji/wie wyg?d~ych Zarządowi. i w pi~nia, ~apisa!iśmy w odpowie-
spowodowane brakIem zrozu- A więc dzi~nnikarz, należący ten naIwny sposób chCIałby dzi ponIZszy lIst; 
mienia jego ciężkiej nieraz pra- do innego związku czy syndyka szantażować innych dziennika- Lódź, 5. 4. 1929 r. 
cy. Nal~ży jednak stwierdzić, że.l tu dziennikarzy, członek klubu r'EY straszliwą groźbą; "Nie hę- Do Za..rządll 
stosunJn pod tym względem sta korespondentów pism zagrani- dziesz stosował się do naszych Łódzkiego Zwiąlzku Okręgowego 
le się u nas poprawiają i coraz I cznych, a choćby nie zrzeszony, upodobań, nie dostanies.z biletu Piłki Nożnej 
m~ie.l. liczne są w.ypa~ki ut~u: lnie odpowiada panom z Zaną- na mecz". w m~jseu. 
dnlama pracy dZIenmkarskleJ. du ŁZOPN Szkoda bardzo . ze N' • Z d t Ni W odpoWl"oo'"i na. 11'St Panów . • .' " . I . . . 'le panoWIe z STZą u e .. 

Ostatmo Jednak zdarzył SIę me postawIono dodatkoweg~ zastraszycie niezaleinej opinji, z dn. 2 kwietnia. b. r. komuniku 
fakt, który w swej jaskrawości' przepisu, że sprawozdawca mu-' odbierajtłc bilety słusznie jej jemy, iż treŚĆ tego listu wprawi-
przechodzi wszystko, cośmy do- si być koniecznie blondynem I naldne. Nie zmusicie nas do la. nas w zdumienie. Jest dla 
tychczas widzieli w mniej wię- wzrostu conajmniej 2 metrów I zniżenia się do waszego "pozio- nas abeolutnie nieZ1"OZUJ1liałem, 
cej choćby kulturalnych środo- i posiadającym . jedno dziecko.l mu technicznego i moralności", jakiem prawem Zarząd LZOPN. 
wiskach. Ale . prz~dstawmy na- _ 
przód wypadki w ich chronolo 
gicznym porządku. . 

Ponieważ dowiedzieliśmy się 

~e łódzki ~wiązek okręgowy pił 

ki nożnej zamierza rozdawać bi 
łety redakcyjne na imprezy 
sportowe za pośrednictwem zw. 
dziennikarzy sportowych, a 
sprawozdawcy naszej redakcji 
do tego związku nie należą, 
przeto zwróciliśmy . się do Za­
rządu LZOPN. z prośbą, aby 
nas~ęj redakcji pr,zesłał bi1et~ 

bezpośrednio. ,V odpowiedzi 0.­

trzymaliśmy następujący list: 

Nlebezpi~€ZDa przeszkoda 

L. dz. 139-2V. 

Lódź, 2. 4. 1929 r. 
Do Szanownej RedakCji 

.,Głosu Porannego" 
w m:ejscu. 

W odpowiedzi na. list Sz. Re 
da.kcji z dnia 27 maJ,'ca r. b. ko­
munilmjemy, że tylko t.e pism:t 
otrzymują. od LZOPN. bilety re 

NajeiekawS%y moment wyścigów londyńskich-skomplikowana przeszkoda. - • 
dakeyjne, któryeh działy spor· 
towe prowadzone s:t- przez człon­
ków Związku Dzienn:karzy i Pu 
bIicystów Sportowych w Łodzi. 
Powyższą uchwalę powziął za­
rząd LZOPN. po konferencji ze 
wspomnia,nym Związkiem celem 
podniesienia, mor:tlnośei i pozio­

W.K.B.-li. T.S. D. 5:4 4:0) 
kosatuiaa poraźka preiendeDia do misirzow­

skieeo igiulo 
mu tecIllUcznego recenzji sporto· Z wielkiell1 zaintere:;owa,niPM o 
wy<1l, jakotei notatek rtekomo ezrh i want' łódzkich /brbów A· kla. 
dobro sportu mających na celu, "tlwy{·~. Z obydwu tye.l ,Irllzrn. 
a, w rzeczywistości napaści oso- gr·J]ąr~ ch na czele ta')eti, więJ\".e 
bistych, podyktow:tnych złą. wo ,,~a.'l~(· 1Wycięstw:1 Ih'iiarl2ła ,1P1· 
Ją lub względami csobistemi żyna. ŁTSG., której ostatnie wyni-

W przekon:tn:u, że SI',. Redak ki mówiły same za. siebie. Przy­
. ~ja. uzna. nasze motywy za. słusz- puszczenia jednak zawiodły. L. T. 
ne radzimy Jej, ażebY' porozu- S. G. zszedł z boiska pokonanym, 
miała się ze Związkiem Dzien.nj- z05ta,wiając dwa. cenne punkty W. 
karzy i Pnblicystów Sporto- K: S-owi Drużyna WOjskowych 
wych celem objęcia działu spor· wygrała zawody zasłutenie, gra.j:t-c 
towego przez związkowego dzien b. a.mbitnie i przeważając na.d bia-

nym goaIem zdobytym przez Ka.ez 
marka. główką. Bia.łoczaroni są. tą. 

bramką. nieco stremowani, co po­
zwala wojskowym utrzymać prze· 
wagę i uzyskać w 13 i 14 minucie 
dwie dalsze bramki przez Fryca. i 
Łuczaka. 

Publicznośó jest tym wynikiem 
zaskoczona. Piękny strzał Wiin· 
~chego broni w efekt.owny :sposób 
Wiljam. 

WiIjam. W 14 min. kamy dla L. 
T. S. G. bij.e Krolik, lecz Pogotiziń 
ski dobija., zdobywają,c drugą. 
bramkę. W 5 minut potem Królik 
zdobywa następną bramkę dla 
swych barw, poczem jeszcze Herb­
streichowi udaje się ostateczny Te 
zultat. ustanowić • 

Bramkarz ich bez zarzutu. Z 
Dbrońców lepszy , Kaźmierczak. W 
pomoty klasą dla siebie był Klim 
czak, będąc najlepszym. graczem 
na. boisku. 

uwata. się za. upowaJnion~ 

do !legregowa.nia. dziennikarz} 
według i<..h należenia. lub też nic 
należenia. do związku dziennika.. 
rzy i publicystów sportowych, 
eo upoważnia. Zarząd do orze­
kania o moralności czy pozio­
mie technicznym sprawo~daw­
eów sportowych, w zależnośof 

od należenia ich do związku, 0-

raz jakie podstawy ma Zarząd 
do orzekania, że właśnie spra.­
wozdawcy niezrzeszeni rozsie­
wają "notatki rzekomo dobro 
sportu mająee na celu, a w rze.. 
ezywistoŚ/"l napaści osobiste, po 
dyktowane złą wolą lub wzglę­
dami: 08obistemi" - a. nie na.od­
wrót. 

A wreszcie za, niesłychaną jut 

nieprzyzwoitość uważać musi· 
my "rady" Zarządu co do zmia. 
ny naszych wsp6łpra.cowtlikó~ 
to sobie na. przyszłość k.a.tego­
rycznie wypraazamy. 

Jak sobie wyobraża Zarząd 
na.przykład dyrekcję teatnt, któ 
ra. nie udzielałaby biletu wejścia. 
recenzentowi jakiegoś p:sma z 
tego tytułu, ii nie naleźy on do 
jakiegoś związku. Na.wet tak po­
ważne instytucje, jak sejm Rze 
czyPospolitej. czy Rad;!. miej ska 
nigdy nie pozwoliłyby sobie na 
coś podobnego. Jest to zamacb 
na wolność pra.<:y, na który się 

nig'dy nie zgodzimy i którego 
nie będziemy tolerowali pod źacl 

nym p07.0rem. ZW~7.&k dz:enni.· 
karzy sportowych może być :u­
stytucją, powołaną jedynie do 
obrony inŁ.ere5Ów swych c'don­
ków, ale nigdy nie ma prawa wy 
wierać presji na. redakcje w kie" 
runku zatrudnienia tego czy in­
nego pracownika, a tembardziej 
nie ma tego prawa. Zarząd L. 'Z. 
0_ P. N . 

Jest nam bardzo przykro, 2e 
jesteśmy zmuszeni pouczyć Za.­
rząd, iż "bilety redakcyjne" 
przeznaczone są dla redakc.ji~ a­
nie dla tego czy innego sprawo 
zdawcy i absolutnie niedopu",7.­
czalna jest icgerenLja, Zarzą.d!1 

komu reda.kcja ma bilety dawać. 
W myśl pcwyt8zych wywo~ 

dów zwracamy się do ZarząAlu z 
zapytaniem, czy zechce udzitllić 

biletów redakcyjnych pismom 
naszym "Głos Poranny" i "Ilu­
strowana Prasa Wieczorna" ezl' 
też nie. Na odpowiedź Za.ną~ll1 

w tej sprawie czekamy do dnia 
10 kwietnia b. r., a. po tym ter­
minie b~dziemy musieli wyciąg­
nąć daleko idące konsekwtlMje 
ze stanowiska Zarządu, z~jęte 

go wobe"': naszych pism. 

.. * * nikarza pozostajemy łot:zarnymi 'tak technicznie jak i 
z poważaniem taktycznie. 

Łódzkt Zw. Okr. Piłki Noz. Przy stanie 5:0 wojskowi nieC() 
opadli na siłach, 00 PQlLwaJa L. T. 
S. G. zdobyć eztery bramki. Druty 

W 31 minucie tTSG. tra.ei dal­
szą. bramkę, której zdobyw<:ą był 
Wagnowski, umieszczając odbitą· 

przez Wagnera piłkę w siat0e b:a 
łoezarnych. ' 

przy stanie 4:0 dla. WK8 nał':!~­

puje przerwa. 

Atak przeciętny. Wiele piłek o­
trzymanych od pomocy, zaprzepaś Zarząd ŁZOPN.nic nie odpo­
cili napastnicy, z których najlep wiedział na list pOWyZlI ... ,Y, gdyż 
szym był Kaczmarek. widocznie nie miał nie do J;u. 

LTSG. dobre w polu, pod bram- wiedzenia na usprawiedIiwie. 
ką zawodziło. Miast strzela.e, kom- nie swego kompromitu i!'łcego 
binuje zadużo, w czem celuje postępowania, a nie chciał zmie 
zwłaszcza Herbstreich. Bramkarz mc nieuzasadnionej uchwały. 
~a~er grał ~z Mrz~tu. Z wy- Wobec powyższego uważamy 
Ją.tkrem trzedeJ bramki, wszyst- za swój obowiązek postawić ni­
kie były nie do obrony. • . d r ierz oblicz. 

Prezes 

~) Skibiclti.' ny wystąpiły 'v następującyc.h 

nóprawdy trudno się zdecydo składach: . 
Wać, co bardziej podziwiać, czy ,WK8; Wiljam, S~.ra,u(',h, Kaim~e~. 
lu ~'" e tez tupet .autor6w e~k, Szumiak, ~ltmcza.k, TchBWl 
~ po.... xy, łek. Łuczak, Frye, Wagn,owski, 
powyższego. Płoński i Ka.czm;trek. 

Głupota tego listu występuje LTSG. Wagner, Wildner, :Milde, 
lI.ajjaskrawiej w zwrocie, że Krl-UZi, Pogodzińskł, Wolfangel, 
ehoć Zarząd sam nazywa bilety Fran<-mtul., Ulrbstreieh, Królik, 
"redakcyjnemi", to jednakte od W1hleebe, :Bergmd. 
mawia wydania ich redakcjom, Grę rozpoczynają, wojskowi nt~ 
natomiast daje je . panom ZfZe- Idem 1'l.3. bramkę LTSG .. zal(Ol~czo 

Po przerwie LTSG biel'2e się e­
nergjcznie .do pracy lecz ,już IV kil­
ka. chwil po rozpocz~ciu gry n:e­
spodziewany wypad Ka.ezma.rka, 
ktłńezy W a.",lYfio.w$~i pią.t.ą bramk~ 

WKS. opada nieco na silach, z 
(zego korzysta narbstreieh ~tT7-e· 

l!l.ją.e dla. ewyeh barw pitarwn", 
bramki (8 m.) W minlltę pótniej 
ostry strzał tegoi ~a.mego gracza ~ 
odle.clośei i 8 rutr. broni l~rzrto!lmie 

Pomoc dobra. N a pIerwszy plan meJszym po ~ ęg P 
bił . P d ·J.-k· ny postępowame Zarządu ŁZO wy l S1ę ogo ZlWl 1. . 

W mku ntjlepny Jtrólik, r_ PN, a jednoeześnie zwracam, 
ta. pn,eiętnL się ze skarglt do Polskiego Zw. 

~dziowa,ł p. JIanke dobrze. Pn- Piłki Nożnej, oraz do Syndyka· 
hIiczności przeszło 1000. tu D7.iennikarzy w Łodzi. 



o mistrzostwo Ligi 

• • • uryści 2: (1:1) 
Pierwszy występ fioletowych 

,.. mistrzostwa(,h na. terenie Lodzi 
n trzeci w grach ligowych, przy­
niósł im trzecią. I rzędu porażkę, 

5 tą. tylko różnicą, iż miast daw­
niejszych wysoko cyfrowych klęsk 

nwody przegrane zostały z różni­
~ jednej bramki_ 

nieco spóźniony, Geisler lekko <:en 
truje - piłka. zatrzymuje SIę 

przed pustą bramką. i nie ma jej 
kto wybić w pole, wytwarza się 

",ielkie zamieszanie pod bramką 

Turystów wreszcie jakimś trafem 
Pośp: ech zdobył się na. wtłorz& 
nie piłki do siatki. Rezultat 1:1 u­
trzymuje się do przerwy. 

Po zmianiE'! stron Turyści znów 
przeważają. Atak strzałowo zawo­
dzi nadal, dobrze obstawiona. le­
wa strona napadu, nie może nic 
-zdziałać, 7; prawej zaś niema żad-

nej pociechy, każdą bowiem piłkę 
traci Ohojnat..ki, względnie kopie 

-niecelowo byle się jaknajprędzej 

jej pozbyć. Na domiar złego Kula­
wiak opada na silach i zamienia po 
zycje z Kabanem. 

W ostatnich 15 minllULch lFO. 
stawia na kartę losy spotkania. 
Dyktując mordercze tempo zdoby 
wa przewagę i przeprowadzając ak 
cję lotnemi skrzydłami dąty 
do zwycięstwa.. Nie starczyło jut 
sił Turystom, by utrzymae wyniK 
Michalski musiał skapitu.1ow:ić 

przed strzałem J oschkego, który ł wytrzymanie tempa, które trzeba 
'akt\·c'lni.~ nie był mo1liw! do o usunąć przez pilny i systematyes­
brony. Po wznowieniu gry Kara- ny trening. Na specjalne wyrftnie 
s;ak -przechodzi do ataku. Turyś- nie zasłużył zdaje się i"d]llia Ku­
ci znów s-niotą ostatnie 10 minut, lawiak. Poprawę łOimy wykazuje 
leL'z bezskutecznie. Rezultat pazo również Frankus i Stolarski. 
staje niezmieniony. W IFO. wyróżniło się trio obron 

Zespół fioletowych zdradzał ne z niezawodnym Heidenreichem, 
wczoraj wybitną popra.wę formy. ora.z Machinek występują.cy po 
Grę prowadzono celowo, widać przerwie na środku pomocy. W a. 
było współpracę poszczególnych taku dzielnie spisywali się Joscbk~ 
linji, przytrzymanie piłki przez a i Geisler, a Dittner, który w ub. 
tak. Były rozumie się i braki jak sezonie był na.jsłabszym napastni­
brak strzału 11 napastników, nie- kiem w Polonji, doskonale dosto 

sował się do swych partnerów. 
Sędziował bardzo dobrze p. Rum 

IiARBARnlA - OLOnlA 3:1 (2:1) 
pel, zarzucić mu można jedynie 
zbytnią. drobiazgowość. Publit;z­
ności 3,500 osób. 

Chociaż Turyści we wczoraj­
Szem spotkaniu stracili dalsze 2 
punkty, to jednak Mm przebieg 
gry pozwalał przypuszczać, iż ra 
czej zwycięźcami będą fioletowi. 
Los zrządził inaczej. Turyści grali 
doskonale do przenvy, przeważali 
i w drugiej połowie za. wyją.tkiem 
ostatniego kwadransa., kiedy ea.b 
niemal drużyna. "spuchła." i n:e 
mogła. już znaleźć sił, ażeby uni­
cestwió ataki przeeiwnika, dyktu­
jącego W' tym okresie szalone teIn 

90· 
Telefonem od warszawskiego koresp. "Głosu Porannego" 

Zaznaczyć nalei:y, że wszyscy 
gracze IFO. nosili na. białyeh ręb 
wach koszulek ezarne opa.ski, ja,.; 

ko znak żałoby po tragicznie zmar 
łym towarzyszu Kozoku. 

Wyróżnić na.leży przedewszyst-
Idem linję ataku świetnie prowa­
dzoną przez Kulawiaka.. Dawala 
Gna. sobie doskonale radę z prze­
~iwnikiem w polu, zawodzila. jed 
nak pod bramką strzałowo. Gdyby 
nie ten minus wynik do przerwy 
brzmiaAby 3:0 dla. Turystów, ULk bo 
wiem wiele zaprzepaszczono dogod 
nych sytuaCji. Dotkliwie dawał 

się również odczuwać brak skrzy­
dłowego Micha.lskiego, bowiem za.­
stępujący go Ohojnacki okazał się 
nieużytkiem - najslabszym pun­
ktem drużyny. 

IFC. wystąpiło w składzie: Spsl 
lek - Heidenreicb, Sośnica. -
Wyleżał, PradeIlok, Bischnff -
Pośpiech, Joschke, Dittner, Geidar 
Machinek. 

Do powyższego spotkania POw, gę nad przeciwnikiem. Wyróżniła 
lonia wystąpiła w następującym się środkowa trójka ataku piękniE' 
skład'tie: Keller - Bułanow, Jel- kombinująca. i współpracująca. ze 
ski - Seichter, Loth IV, Nowikow skrzydłami. Doskonały był przebo 
- Tymowski, Zimowski, Suchoe- jowicc Pazurek, świetnie strzało­
ki, Ałaszewski, Krygier. wo usposobiony Joksz i niezrówna. 

Garbarnia. z rezerwą: Borkow!'ki ny technik Smoezek. Pomoc prze­
_ Jesionka., Bill - Szubert, Przec ciętn&, lecz bardzo ofillrna., w o­
ki, Nagraba. _ Mazur, Joksz, bronie nienównanym był Bill, 
Smoczek, Pazurek, Stefański. bra.mkan: bez z::uzutu. 

Garbarnia. spra.wiła. stolicy mi Jako całość Garbarnia nie mo-
łl!! niespodziankę swą piękną i ee że jeszcze w zupełności za.dowo­
lową grą uzyskując w zupełności lic, a doskonałe s~ jedno6tki, z któ 
za.słuione zwycięstwo, mając przez I tych trener Sedla(,'Zek tworzy do­
cały czas me<,'Zu wybi tną przewa piero drużynę· 

Warta-Warszawianka 2:2 
Turyści: Michalski - Karasiak. Zawody o mistrzostwo ligi od- \ slaby dzień, to tei goście ~órowa-i 

'Al. Kubik - Hinc, Wieliszek, Ka.- były się w Poznaniu. Wa.rta. miała. startem i szybkośc~ 
han - Fra.nkus, Stolarski. Kula 
wiak, Blaszczyński, Chojnaek\. 
Już od pierwszych ehwil fioleto 

wi zdobywają. inicjatywę prz~no­

sząc grę na połowę boisk't goś;:i.. 

Atak prowadzony bardzo ładnie i 
eelowo przez Kulawiaka. poli.:;uwa 
się groźnie na. pole brzedbramkowe 
przeciwnika. W 10 min. Błaszczyń 
ski precyzyjnie wysuwa piłkę Ku-

Ruch - Cracovia 3:0 CO:O) 
Zawody o mistrzostwo ligi w 

Krakowie przyniosły sensacyjne 
zwycięstwo drużynie śląskiej. Do 
pauzy mieli coprawda gospodarze 

przewagę. Lecz Z<'l,wiódł atak strza 
lowo. Po zmianie stron Ru<..h ener 
giczDie atakuje i w krótkich od­
st~paeb czasu zdobywa 3 goale. 

Legja •• POgOń 2:0 (2:0) 
lawiakowi, ten w pełnym biegu Zawody o mistrzostwo ligi od- bywa. dwie bramki przez Wytli-
"irzela. nieuchronnie pierw~"I:ego były się we Lwowie, Da pau~y jewsJdego. 
gO<łla. dnia. znacroa przewaga. Legji, która. zdo 

IFC. zdeprymowany utratą. jed­
llel bramki, a. naci!';kany przez prze 

dwnika. ogranicza się do obrony. MI·strzostwo klas, B. 
Wkrótce gr& wyrównuje się, goś-

cie przeprowadzaj~ "We akcje je L. K. S_ I b. - WIDZEW 3:2 (2:2) 
dynie wypadami, podczas gdy Tu­
ryści s~ Częściej przy piłce. Błasz 
,.,zynski mając obok siebie Chojnac 
kiego nie ma. właściwie z kim grać 
to też przeważnie gra przerzucana 
jest na lewą. stronę, gdzie Frankus 
re Stolarskim spisują się doŚĆ do­

WKS. II - LTSG. II 2:5 

Za.wody o mistrzostwo klasy A. 
Ł. K. S., wy::;t,Wił z kilkoma gra.­
czami I dru~y. Widzew prowa­
d"lił już 2:0 lecz do przerwy LKS. 
wyrównywa. Sędziował p. War­
dęszkiewicz. 

BIEG II - HASMONEA Ił 2:0 

TUR. II - KADIMAH n 1:1 

SOKÓL (PabIanice) _ POGOŃ 

2:4 (1:1). 

BURZA - PFe. 7:2 (3:1). 

brze. Srodkowa trójka. ataku fiole BIEG - HASMONEA 6:2 (2:1) 
Zawody towarzyf:kie, zwann der 

bami pabjanickiemi. 
towycb wysilała. !!ię niepotrzebnie 
'1111, zbyteczne wózkowanie, lapami 

. nająe o uwieńezeniu swej pracy 
telnym strzałem. 

W groźnych momentach dla. I. 
F. C. świetnie spiSYWał się bram­
karz Spallek niezwykle ruchliwy. 
lego dobrze obliczone wybiegi i 
t:iernykIe ofiarne 'wyłapywanie pi­

Nadspodziewanie wysokie zwy­
cięstwo Biegu, którego napad grał 
bard~o skutecmie- Sędziował p. 
Grajwods. 

S. S. K. M. - CONCORDlA 
(piotrków) 2:1 (1:1). 

LKS. II - WIDZEW 1:0 
HAKOAH II -- UNION II 4:0 

Burza. znaeznie góro"'ała nad 
przeciwnikiem przez cały czas 
gry. Publiczności 600 ~{)b. 

ORKAN - SOKÓL 6:1 (1:1) 
Zawody o mistrzostw:> kJa..<:y A. 

Po przerwie znaczna pn6w:.tga, Or 
kanu. Mecz odbył !;;ę w ~?j('l"lIu. 

ORKAN II -- SOKÓł, 5:2 

łek z pod nóg przel1wnikn. wYJ-aś ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• ................................................. 
niły w kilku wypadkach zdawało-
by się beznadz~ejne sytuacje. Lu­
pem jego staje się niespodziewany 
strzał Błaszczyńsklego, niezwykle 
!:ilny rzut wolny bity przez Kltra 
siaka, jak. równie! l strnł ltula­
Wiaka. 

Tut przed prz~ Geialer mija 
Kar&3iaka wyp1JSzezai4e !Oble na 
,Jorc, wyb~ Mjeha.ł$ki~ był 

gościnny wyst~p znakomitCłj artystki z Ameryki 

"i,~I"~I,.""'tI'''''''''~'''' ~ .. "~t""'·Y""'I"",,,,,r .. ,. ... I,. .. j,.~I'~".",...' , .... ,,..,,.. ... 
~'''''' ......... 1 ...................... ~ ........ ~ • "'''''' :I""'.ł ....... ' '" • w'~ ""'''' ....... ~ ....... ~ ...... 04 ......... ... _ .......... .. 

W Polonii wyróżnił !;ję KeUer, 
który uratował drużynę od więk­
'Szej klę!!ki. W obronie za.wiódł JE'!t 
ski, który ma na sumieniu ,i wie 
bralllki: w pomocy wyróżnił się 

brutalną grą. Seichter. W ataku 
Dl,' SIę IJ: e kleiło, kilka zdetermino 
,,·a.uy/'h wypadów Ałasz::wsklC.'go, 

kończyło się zwykle na nogach 
przeciwni~a Beznadzip.jną fo .ne} 

zdrad'Zał Krygier. 
Teren doskonały. pogoda wy­

śmienita. Bramki padły w 5 i 14 
min. dla. Garbarni zdobyte przez 
Pazurka. i Joksza.. Do przerwy Po 
lonia rewanżuje się goalem w 31 
min. przez Ałaszewskiego. Po 
przerwie w 22 min. Pazurek usta­
la. wynik. Ostateezne 10 minut 
na.leżą do Poloni. 

Sędziował dobrze p. Andnejak 
E Łodzi. Publiczności 3000 osób. 

Bod. 

I a~ela mi!łflO!tw 
ligowych 

gier pkt. bram. 
# 

1. Ruch 3 6 7:'1 
2. Garbarnia 2 4 11:3 
3. Wisła 2 3 6:4 
4.~. K. S. 2 3 6:4 
5. Warta 3 3 9:5 
6. Legja 2 2 3:2 
7. l. F. C. 1 2 2:1 
8. Warszaw. 3 2 4:r, 
9. Czarni l 1 2:2 

10. Polonia 2 1 5:8 
11. Cracovia 2 1 2:5 
12. Pogoń l 0:2 
13. Turyści Zł 4:17 

Hakoah •• Union 4: 3 C1: O) 
Zawody o mistrzostwo kl. A. 

Union występił z rezerwowym 
bralllkarzem, Hakoah w pełnym 
składzie. Gra. naogół doŚĆ intere­
sująca, prowadzona. była z leklcą 

przewagą Unionu, który początko 
wo grając pod wiatr traci do 
przerwy jednego goala, uzyskane­
go bezpośredno z rzutu karnego. 

Po zmianie stron znów lewo­
skrzydłowy Hakoahu zdobywa. 
drugi punkt. Dalsze dwie bramki 
są dziełem Sega.ła, w czem jedna z 
karnego. Wynik brzmi już 4:0 dla 
Rakoahu, a niezaradność ataku 
zielonych występuje w całej .lka.za. 
łości. :Mimo przewagi i licznych 
sytuacji podbramkowych ziehni 
nie są zdolni zdobyć się na Eku­
teczny strzał. 

Wreszcie da,leki wykop Durki 
(obrona) myli bramkarza, który 
wraz z piłkł wtłoczony zostaje do 
siatki przez środkową trójkę. Dru 
gil, bramka., jest dziełem obrońcy 

a. w niedługim czasie środkowy po 
mocnik Steinke zdobywa. 3 goaIa. 

Te trzy bramki świadczą najle­
piej o nieza.radnoŚ(,i napadu. U 

Hoffmana brak precyzyjności po.­
dań, Bersz znajduje się w bardzo 
słabej formie, Brauer na prawem 
skrzydle do niczego. Wyróżnill 

się obrońcy Steinke i WelInic w 
pomocy, oraz Fiedler m w ataku. 

W Hakoahu dobrze prezentował 
się Balsam na. obronie i Rabina­
wicz jako kierownik napadu. Sę­

dziował dobrze p. Wardęszkiewicz. 
Publiczności 800 osób. 

Bieg na przełai 
r..D.Z.Ia.A. 

We wczorajszym bi:'lgn na pl'Z&' 

łaj LOZLA. zwyciężył Starosta 
(Zjednoczone) w cZMie 9 mi~. :19 
sek. Na stareie staneło l'1O zawtłdni 
ków. 

Bieg na przełaj 
w Katowicach 

Na. starcie stanęło 550 za.wo<:!lI 
kćw, dysta.ne 5 kIn. Zwyt:1ęzy' 
Motyka w eZMie 14:18,2. 

nocne dyiury aptek 
Dziś w nocy dyturują następują Pontem stale dyturujlł apteki: 

ee apteki: M. Epszt.eiua (piotr- A. Sadowskiej (lrierllkl\ 57); H. 
kowska ii6); .M.. Bart05ZłWsklep Outkf.włczft <Zrlerekn 97): Z. Oor 
(pi.otrkowaka 95); !l. ltoztDlztal- csyck1eco (PneJllId &9); ky-
1la (Ce~elnitm& 12); S-r6w G0rfe1.1m.lUlskitgo <PnęcSaalntau 7~); A-
n& (Wse'bodnia 54); J. Kopr{)wskie Bussego (Rzgowska. 59). (w-i) 

~~i.0j&b ~ .' 



15.IV. - GŁOS PORANNY· t 92§. Nr.n 
I( 

Dziś Dziś · rewelacyjny film ze złotej serji 
- "British International Pictures" -

i dni nasteDn,ch I RoalizB[ja oajwiekszeuo mistrza B. Ei[bberOB 

Wielkie arcydzielo filmowe, ilusłreując ,,.spadzistą drogę" uczciwej dziewczyny W rolach głównych: 
Tytan ekranu, fenomenalny 

mistrz maski 
Nowo-odkryta gwiazda; 

urocza 
i posągowy 

Henrrk GEORGE FEE ik Lereb 
Wielka. orkiestra. symfoniczna. pod dyrekcją T E O D O R A R Y D ERA. 

Początek przedst. o godz. 4-ej po poł., w Bob. i niedz. o godz. 12 po pol.. ostatniego o godz. 10 wiecz. 
miejsc na piBrwszy seans od 1.- zł., w Bob. i niedz. od g. 12-ej do 3-e:j wszystkie miejsca po 50 gr. i 1.- zł. 

DODglas Fairbanks , 110 - BBbB Da iBis 
w ostatniei swej kreacil 

Dzij 
i dni nasteDn,ch! 

•••• (SfNORYltl) 
Orkiestra Dad drr. D. ZACIIWye , UPAJA i OSZAlAMIA WSZYSTKICH. R. KĄNTO.A. 

•••• _ W roJach gł6Wft)łch po_gi ekranu ł 
, 
." 

Począ;tek o godz. 4--ej Ja_es Bali Wi 1-a. Ił 

I W fi (Riiifiiu BA I 
Leka rzy-specjalisłów 

Zawadzka 1 
czynna od 8 rano d(1) 9 wiecz. 

11-12 ) przyjmuję 
2- 3 ) kobieta-lekarz 

w niedzielę i święta od 9-2 pp, 
lecZQnie chorób 

wenerycznych. moczo­
płciowych i skórnych 

Badanie krwi i wydzielin na 
svfilis i tryper. 

KonsuitacJe z neuroleglem 
I urologIem 

Ga.binet Swia.tło-Ieczniczy 
Kosmetyka lekarska 

Oddzielna. poczekalnia dla Kobiet 

"OOłOWlE RJ\DJOWE" 

Aparat uwaD~D· e? -- I o ~agatela I 
Natych~iast zatelefonuj 71·71 do zakładów "NO-RADu, 
Gdańska12, a wciągu kilku godzin aparat b~dzie,jak nowy­
Tysiące podziękowań i wyrazów uznania od klijentów! ....................................... 

Dr. med. 

HELLER 
Choroby sk6rne i weneryczne 

UL. NAWROT 2 
TELEFON 79-89 

Przyjmuje do 10 r. i od 4 - 8 mecz 
w niedzielę od 11 - 2 po południu 

Dla pań spec. od godz. 4:-5 
DO pol.. dla niezamożnych 

CENY LECZNIC. 

~ 

Dr. med. 

~. MARK~WI[IOWA 
chor. sk6rne, włos6w i weneryczne 
PRZEPROWADZIŁA SIĘ 

Dokł6r Dr. med. I na Aleje 1-go Maia 37 

'___PO_RAD_A 3 ___ Zł. ____ WOłłKO\vYSKI ............ 
Gabinety Kosmetyki bekarskiej 

O-r. MARJI LEWINSONOWEJ 
Cegielniana 6, front I p., telefon 43-63. H Cutflfadf i przyjm~l:f~~ :6-~ po pol. • U. U GabInet Kosmet. Lekarskiej 

akuszer·ginekolog 

LECZNICA'· 
lekarzy specJallst6w 
przy G6rnym Rynku 

Piotrkowska 294, tel. 22-89 
(przy przystanku tre.mw. pabjanickich) 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz., 
'lit niedziele i święta do 2-ej po poł. 

WszystkIe specjalności I denty­
$~yka. Kąpiele świetlne, lampa 
kwarcowa, elektryzacja. Roentgen. 
szczepienia, analizy (moczu, kału, 
krwi, plwocin, wydzielin itd.) Ope. 

,acJe, opatrunki. 
Wizyty na miasto. Porada 4 zł. 

Porada dentystyczna oraz wene 
.. ,ologiczna dla chorób skórnych 

i weneryczny::h 
3 ZŁOTE. 

CEGIELNIANA 25, TEL. 26-87 
Specjalista chor6b sk6rnych 

i wenerycznych 
LECZENIE SWIATLEM 
(lampą kwarcową) 
Badanie krwI I wydzielin. 

Przyjmuje od 8-10 r. 12-2 i 4-S pp. 
w niedziele i święta. od 9-L 
Dla pań od 4 do 5 po poł. Ol 

oddzielna. poczekalnia. 

Dr. med. H. Różaner 
Narutowicza 9, tel. 28-98 
5p~JaJlsta chor6b sk6rnych, we­

nerycznych. moczopłciowych • 
od 8-10 rano i 4-8 po poł. 

Oddz. paczek. dla pań. 

Dr. med. Dr. med. ZachodnIa 62 ., _____ 1 __ • .,. 

LUilCZ J. SI\.P.!P!~łł01'l ::!~?:~n~dS;:' O~łumnia ~ro~ne 
CsgIBlnląna 4S. Choroby sk6rne i weneryczne. do 10 i od 4-7. . _ 

TBI. 4t-SZ. Leczenie lampą kwarcową· MATRYMONJALNE - SZYBKIE 
. . , Przyjmuje od 4: - 8 pp. Panie od 4·5 Ś d . t W kle • 

Sp~cJa.hsta chorob niedziela od 9-1, dla niezamożnych po re nic wo arszaws przy)· 
skornych,_ wena- ceny lecznic. 13.12 DR. MED. muje do dnia 18 r. b. w Łodzi, 6-go 
rycznych l moczo' l A J [ H l E R Sierpnia 10, m. 17, telefon 73-45. płciowyeh.. Centrala: Warsz'!wa, Tłomackie 2, m. 

Naświetlanie D d 17, tel. 302-49, skrzynka pocztowa 574 
la.mpą kwarcową,. r. me • Oddział: Wilno, Sadowa 7, pokój 1& 
Przyjmuje od g. 8 S PRAPORT Stomatolog Telefon 675. Dyskrecja Rpewniona. 
do 10 rano i od 

5 do 8 wie cz. • Chor. dziilseł, ZGINĘŁA 
Dla. pa.ń od 3-5 Gdańska 77a, tel. 8-95. s~cz~k, podn!ebie- książeczka ~ojskowa ~yd~na. prZI!J;lC 
oddzielna porze nJa, Języka i t. 1"1 P. K. U. - Gródek JaglllonskJ ural! 

kalnia.. CHOROBY KOBIECE KDD&lanfynowska dowód Dsobisty wydlJny przez te,..-
i DRÓG MOCZOWVCH nr. 9, te!. 49-66 I tejsze starostwo urodzkie na nuw.:!!k" 
Przyjmuje od 3--7 pp. od 1,30-5 po poi.! 0:-. Natana Ecka. b~~-:" 

PreDlimlrata JDiesi~a .. Głoau PoralUl..,." ze włSil1etkieJai •• dAtkami wynoli 
w todBI zł. '.eo, .. odJaeezenie - ~ groeey z 'ftieeyiką poeetowll 

ugło8l!enia z:wI;'s7TrUi'fmetrowJ !-szpaltowy! l .~H.rO!U i \V Lelu(:te 4v ar., strO>la S ?1.p:!!t '--'': - • 
N_krololi 30 ,r. str. 5 szpalt. Nadesłanfi po teksCle :SA ". !dr. 5 szpalt. - ZwyczaJr:e ~() CI 
str. 10 upalt. Drobne 12 .... ocl wyrazu; nalm"ieisze 1.20 d, Poszukiw,snie pra':1 10 ,\'. -. 
Ogłoszenia ~aręczynowe i zaślultinowe 10 zł. Oglosze~;a zomiei~c:owe obllc:llne Sil ~ ;:!, EP 

w kraju - zł. 6.30; lIJll~" - d. 10.- II firm zagranicznych " 100 proc., za zastrze~one miejscowe d<!Ph,tll. __ 

llłxłaktor. ..... Urbacb. W.YdaWea: ~raeau, WydaWDioza Spółka Z ogr. ~ W drukarni ,Jlrasy", Piotrkowska lre.. 




